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,Bniniąc s ię  pnectw zniesieniu uboju rytualnego
Żydzi grają na zw lo k ą ..

Argumenty Żydowskie przeczą sobie naw zajem
obronie uboju rytualnego 

żydzi am ohiLzowali wszystkie 
swoje siły. Ostatnio w sobotę, od­
była się w siedzibie Gminy Ży 
dowskiej w  W arszaw ie kon feren ­
cja prasowa, której zadaniem by­
ło przekonan i! przedstaw icie li 
prasy o słuszncsci stanowiska ży­
dowskiego.

Z dłuższym  wywodem, uzasad- 
i łającym  ubój rytualny ze stano 
wieka re iig ji  m ojżeszowej wystą­
p ił senator p ro f dr. Schorr. 
P rzer  wywód teologiczny, opie- 
■ajac się na prawach mojżeszo- 

wych i autorytetach żydowskich 
stara ł się rabin Schorr wykazać, 
że ubój rytualny w yw odzi się z 
pozytyw nego nakazu „będziesz 
zarzynał, jak  ci nakazałem ", że 
chodzi o w ykw raw ien ie mięsa, a 
p rzez to o  uśw ięctn ie życia, u- 
ezlachł tnieare życia  ludzi.

To  dow idzen ie pełne lo g ic z ­
nych krzyw izn  m e je s t  przekonu 
jąct Z  naicazu, „m ięsa na polu 
rozew-panego me beJziecie je ­
d li"  w yprow adzać wnioeek, że 
należy zab ijać zw ierzęta  rytua l­
nie to śmiała wolta m yślowa. Ra- 
hin podkreślał, że „sz ich ta " is t­
n ie je  n ieprzerw an ie przez setki 
lat, że re lig ja  izraela da.ie tyle 
Dozytywnych wskazań ochrony 
t w  erząt, iż naród żydowski m ógł­
by być uważany za przodu jący . 
w  obroTwe zw ierząt. U bój rytuał 
r y  nie jes t barbarzyństwem , ale 
n a jp  ewniejszym sposobem zabi­
jan ia  .„ hum anitarnego i zgodny 
jes t z tradycją, a w yw odzi się z 
prawa bożego.

Następn ie rabin Schorr powo 
>ywał się w głowach namiętnych 
na „chlubną tra d yc ję " ( ? )  to le ­
rancji dla żydów  w  Rzeczypospo­
lite j, na wspólne dzielen ie jedne­
go losu z Polakam i na „naszej zie 
m*“  i t. d,

Rów nież dwaj medycy dr. M ac­
k iew icz I dr M lejkowski (ż yd z i) 
b ron ili uboju rytualnego ze sta 
nowiska hum anitarnego i h ig je  
r.icznego. Dość kom icznie brzm ia­
ły  n iektóre argumenty. P rzy ta ­
czano w ięc, ie  wnra-wdzie z punk 
tu w idzenia lekarskiego, każde 
zabicie Jest mordem, ale p rzecież 
zabija się rów n ież zw ierzęta  dla 
naukowvch celów dośw iadczal­
nych i t. p  można w ięc zgodzić 
się na ubój rytualny tem bardziej, 
że zadaje on zw ierzęciu  m niej bó­
lu ( I ) ,  a rucny zw ierzęcia  zabite­
go rytualn ie wywołane są nie 
świadomą reakcją czuciową, ale 
działaniem ośiodków podkoro 
v.-vch t. j. ruchy są automatycz 
ne. Kaczka z odciętą głową ply 
v a  w ; konująe ruchy automatycz- 
r e, mimo Iż je j  centrum mózgowe 
jes t zniszczone i bólu nie może 
odczuwać

Operowano dużą ilością cytat 
za ubojem rytualnym , a choć w ie 
lc czołowych powag

(ch rześc ijan ), ale ani rolnikom, 
ani ludności, jako konsumentom, 
korzyści n i”  da. Co w ięce j w  w y­
padku zniesienia uboju rytualne­
go żydzi przestaną jeść  mięso 
wogóle, lub będą je  im portowali. 
Pon iew aż zaś spożycie mieaa 
przez żydów w  Polsce wynosi o- 
kolo 100 m iljonow  kg. rocznie 
w ięc straty dla gospodarstwa po' 
skiego, a szczególn iej dla hodowii 
hędą wielkie.

I ta argum entacja je s t nacią 
gana W i lu żydów, k tórzy dziś 
tak gorąco bronią uboju jc  mię 
sc bez •wyboru nie om ija jąc takie 
go, jak iego  spożywanie jest przez 
r t l ig je  mojże^zową zakazane. 
Trzyk łady S zw a jcarii i N iem iec 
oraz F in land ji, t, j. krajów , w  
których ubój rytualny je s t bez­
w zględn ie zakazany a przyw óz o- 
graniczony wskazują, że żydzi 
jednak żyją i nie odczuwają rze­
komego pokrzywdzenia. Jeżeliby 
w Polsce żydzi re lig ijn i, bo chy­
ba tylko o nich może być mewa, 
przestali spożywać mięso, to  bę­
dą jed li ryby lub jarzyny, albo in­
ne w ytw ory  rolne (oczyw iśc ie  
przy zakazie przywozu m ięsa ) i 
ewentualne straty zrekompensu 
ją  się szybko.

Jedynie słuoznie podkreślono, 
że rozw iązanie połow iczne przez 
„k lucz ... p rocenta lny" ustalający 
terytoria ln ie, ile  bydła ma być 
b itego rytualnie zdem ora lizow a ło  
by rynek i wprow adziło  chaos —  
jest w ięc niepożądane

Istotn ie stajemy przed alterna­
tywą . albo —  albo.

Sprzeczność w ielu  argumentów 
żydowskich, aż b ije  w  oczy. Tak 
naprzykład przew odniczący g m i­
ny żyd w  W arszaw ie p. M azur 
ośw iadczył, żc najw iększe gm iny 
żyd. nietylko nie ciągną korzyści 
z uboju rytualnego, ale jak  w ar­
szawska dopłacają do n iego —  a 
jednocześnie żydzi straszą, że w  
w j'padku zniesienia uboju rytua l­
nego państwo będzie musiało ło ­
żyć m iljony dla gmin żydowskich, 
jako rekompensato za.., stratę do­
chodów. Takich r.ic-poroiumień i 
sprzeczności jest mnostwm.

Sens kon ferencji i ostateczne 
postulaty zam ykały się w  tem, że 
ponieważ sprawa zn iesien ia uboi 
ju rytualnego je s t skom plikowa­
na -należy Ją... odroczyć, aż do 
zupełnego wyjaśn ien ia . Jest to 
w yraźna gra na zwłokę. Prasa 
(n ieza leżna ) polska odrazu pisa 
Ja, że należy liczyć  się z takim

postawieniem  spraw*y w w ypad­
ku, gdyby argum entacja żydow ­
ska zawiodła Tak też  się stało 
W ątpliwem  jest, czy da się roz­
strzygn ięcie odroczyć. Z dw*6ch 
a lternatyw : zniesienie uboju ry 
tualnego jest lepszą. Pod tym 
względem  opin ja polska jest je d ­
nolita r

Najciekaw sze jest, że żydzi czę­
sto odwołują się do zagw aranto­
wanej w  konstytucjach m arcowej 
1 Kw ietn iowej równości obywate­
li wszelkmh wyznań. Dziwny to 
argum ent przy którym  jednocze­
śnie chce się bronić i bardzo nie­
jasnych interesów „kartelu  rze- 
zaków " i narzucać w iększości po l­
skiej spożycie mięsa z żydow skie­
go uboju.

Czy kwestja uboju zostanie za­
łatw iona szybko bez zbytecznego 
odraczania i przeciągan ia spra 
wy, czy też akcja żydowska jesz­
cze i tym razem poskutkuje —  to 
nie zmieni zasadniczego faktu, 
że samo stanowisko żydów p ro ­
wadzi, 1 to coraz w yraźn ie j ku 
temu, by doprowadzić dc rozwią. 
zania całokształtu fpraw*y żydów 
skiej w  Polsce, co stąie się za­
gadnieniem  coraz bardzie j palą- 
cem.

Przegląd pts
BEZ SŁU ŻĄC E J

A ry jk a  w Rzesz’ * n iem ieck iej 
nie może spełniać posług domo­
wych żydow i. Jak donosi żydow­
ski „N a sz  P rz  cgląd" z Berlina, 
odejście aryjskich  służących 
wprowadza do domou żydowskich 
chaos, a i.aw*et rozbija  życie ro ­
dzinne:

Spiawa służących dokonała w no­
mach żydowskich przewrotu, współ­
życia uiiżeńskiego Okazało się jedno
wyjście Szcby pozostać nrzy służą-1 ra z mężem nie żyła a miała rm u- 
cej aryjtkiej: żony mogą rozwieść sie trzymaniu dziecko (chłopca 3-!etnV 
z mężami Niema tu żsriow. esttę Kiedy ją poznałem, mieszkała z dziec- 
paradoksalna rzeczywistość Kobiety, kiem „ swoich rodziców i była Der 
które przez całe i  yrie żyły w dobro- 1 pracy; wobec tego postarałem się o 
bycie, nie mszały osobiście palcem to o> pracowała razem ze nną. 
przy gospodarstwie dom wem, nie z  począłku r,ie reagowałem na to, 
mogr soL.e teraz same da. rady •—ą kiedy moia mętatka fl-rtowała na lew o 
Tembardziej tak się dzieje w domu, ; - a.*--oi„ ł+
gdzie są drobne dzieci.

drukuje „ i is ty "  czytelników, któ­
re w yw lekają wszelakiego rodzaju 
brudy życia i usprawiedliw ić cię 
stara ją  postępow*an/ie wszelakie­
go ro-dzaju saurocwinek społecz­
nych. Przytoczm y urywek z ta­
kiego typowego listu :

Życie moje układało się jakh dziw­
nie, a to może i z tego względu, że 
nigdy nie mogłem obojętnie przejść 
gd« komu d; :ała się krzywda.

Na nieszczęście spotkałem na swo­
jej drodze żyra  pewną mężatkę, któ-

i na prawo Nieraz się zdarzało, ze 
po całonocnej zabawie przychodził* 
oroato ao pracy, a wtedy tłumacz jłem 
jej, by się zastanow ła co rob1 te  
przecież *ak nie można 

Na razie przyrzekała ponrawę 1 mo­
że naw®' szczerze żelowała. ale kiedy 
trafiła się okazja zabawy zaponrnsia
o przyrzeczeniu i znowu przychodzi*
do pracv niewyspana i zlekk- wsta­
wiona Trwało to dotąd dokąd nie

 ......_ „  .... „  ...... usłyszałem, jak nęwien pan chwalił
lu wypadkach,*"gdy mężowie wysłał, Sl? do mego kolegi, jak to spędziła
swe żony z dziećmi ra arowfpcję, I moja mężatka w jego mieszkaniu ca-
łc innycłi m-ast, a sam dalej miesz-1 'a noc
kają w stolicy Zgodził! się na do-1 T ego dnia nie poszedłem z pracy
browolną separcci® aby ich żony co domu, ale z nią na spacer i powie-
mogly ram posiadać służące. Męzo- j działem jej co siyszalem, a zarazem
v.ie nczywscie me będą mogli przy | znów zaklinałem na wszystko, aby się

Także w psychołogj mężczyzn ży­
dowskich zachodzi w  Niemczech dzi 
siaj przełom Meżowie, letó-zy całi 
życie przyzwyczaili się rozkazywać, 
panów-ć, musza =ię obecnie wraz z; 
♦onam' zajmować gospodarstwem w 
kuchn-. abv t^m ostatnim nieco po­
móc, by ulżyć im w czarnej robocie 
domowej.

W  Barlinic >powiedziano mi o wie

jeżdiać d® swych żon lecz żony 
przybędą do mężów.

B RU D NA L E K T U R A  
Pewną c*ęść prasy brukowej

Bezbożnictwo jest ruchem rozkładowym
„Obce auentury" i jawne związki wuinumyśiicieli

im peratywam i „rozum u", który 
lekarskich je s t om ylny i prowadzi do względ- 

w ypow iedzia io się przeciw , jakoś 1 ności pojęć i -wartości. Podstawy,
na których wyrasta i kształtu je 
się pogląd człow ieka nie mogą być

te głosy dyskretnie pominięto.

Ubój rytualny ma być również 
szczególn ie h :gjen iczny, gdyż z 
organizmu ubitego zw ierzęcia 
szybko usuwa krew. najhardziej 
pcdalną na rozkład Jeden z re­
ferentów  tak się rozpa li1 w dowo- . . .  ,, , ,
ci zen u. że z a r y s o w a ł  tw ierdzo 
nie. że ogłuszanie zw ierzęcia

zm ienne i ruchome. Tak  jak nie­
naw idziliśm y waselhi-ego odcze- 
p ieństwa i sekciarstwa, n ienaw i­
dzim y bezbożnictwa.

Bezbożnicy w  swoim program ie

przed zabiciem  jest niehumuni 
fnrne, bo powoduje ból. Zw ierzę 
ta gdyby m ogły wybierać —  wo- j 
! „ ł  dr M ilejkow sk i —  napewnn ( 
wola łyby umrzeć sjiosobem źy 
dowskim !

N ie  możemy niestety przyto­
czyć opin ji zw ierząt, natom iast 
opin ja w iększości ludzi, jest od­
mienna Cr> zna cło h igjeny i bólu 
to istn ieją  sposoby w\knvaw la- 
r.ia zw ierzęcia  po zabGiu męc-ha- 
niczncm i to sposoby conajm niej 
równie dobre i pewne, jak  przy 
uboju rytualnym . Co zaś ao bólu 
zadanego zw ierzętom  to naUżn 
Icby spytać, dlaczego zw ierzęta  u- 
b ite  sposobem mechan.cznym nie 
w ykazu ją tak znacznych „ruchów  
autom atycznych", jak przy uboju 
rytualnym

Inżyn ier Zajdeman, dyr. Zw. 
Kupców M ięsnych i dyr Żydów, 
Kas Bezprocentowych —  Boren- 
sziejn  ujęli sprawę od strony go-

tradycją, z rodzina, zupełna swo­
bodą życia  osobistego są szer­
m ierzam i „m yśli w o ln e j", doktry­
ny balbochwals-twa marksizmu. 
Odrzucając Boga skłonni są chy­
lić  czoła prred Leninem , depcząc 
krzyż z uwielbieniem, mysią o 
„czerw onej gw ieździe".

N ie  ulega kwostji, że rozrost 
bezbożnictwa w  Polsce, były  zara­
zem w-zrstem anarchji, chaosu, 
komunizmu, rozluźniałby te 
wszystkie w iązania, któtro dają 
narodowi —  moc trwania, a pań­
stwu —- siłę.

W  roku 1931 m iał w  W arszaw ie 
odbyć się św iatowy X X I  kongres 

Myśli W o ln e j". Ten  w ątp liw y  
„za  izezyt" om inął naą, wolnom y­
ś lic ie le ' nie chcieli zebrać się w 
kraju tak... zacofanym , tak bardzo 
faszystowskim . ('■ )-

N iew ie lk i zakri s wpływów  bez­
bożnikowi nie w /rządził dotąd 
większych szkód. Szczególnie jed ­
nak warto podkreślić, te  na jed ­
nym teren ie : „akol mc twa ( zw ta­

ta k mu?'my zwalczać wszystkie 
w p ływ y w yw rotow e i rozkładowe, 
choćby z pozoru działanie ich od­
bywało się w  ramach jaknajbar 
dzie j legalnych.

To, co robią nawet lega ln ie  o r­

gan izacje  w olnom yślic ie li jest 
wstrętne i ponure. Ohydna 
akcja ośm ieszania i poniżania 
N a jśw iętszego  Sakramentu, Chry­
stusa (v ld e : ostatn ie numery
„W olnom yślic ie la  P o lsk ie g c " ) 
N a jśw iętsze j Tiar. i Panny, w*ykpi- 
wanie obrony Jasnej Góry, po-

zagraźąją  bezpieczeństwu państwa i spoistości naioau
N akreśliliśm y w  cyklu w tyku - cych agentur", bez w zględu  na to 

iow  rozw ój aki j i  bezbożniczej w  jak się one nazywają i m arkują —
Polsce, wskazaliśm y je j rozm ia­
ry, rozkładowe działanie, metody 
podkopywania autorytetu Kościo­
ła, celową, szczególn ie ostrą, wal 
kę. z katolicyzmem.

Na czfijTi polega zasadnicze n ie­
bezpieczeństwo rucnów wolno- 
mjś!ny*ch dia państw*a 1 narodu 
polskiego, co czyni je  ruchami, w 
naszem p o łc iu ,  wywrotów  cm i?

P  rz c-d ew*«zy s t kie m do w i edz 10 n a 
jes t łączność m iędzy komunizm im 
a nezbożnictwem Oba te ruchy 
idą dotąd uupetnie zgodnie w  pa­
rze, co w ięce j ruch bczbożniczy i 
organ izacje wolnom yślne ideowo, 
a na jczę3, ic j  i organ izacyjn ie  
podiporządKOw*?nc są Kom intrrno- 
w*i, śluzą Mos-kwie.

Pow tóre ruch wolnom yślny 
zm ierza dc zniszczenia re iig ji, 
g łów n ie katolicyzmu. Jako pań­
stwo posiadamy konstytucję i za­
warliśm y konkordat ze Stoi. A po­
stolską i te rzeczy nas w iążą i są 
form aln ie  obowiązujące.

Jako naród, mamy chrystjanizm  
w e krwn, katolicyzm  w  tradycji.
Uważam y za n iem ożliwe zastąpie­
nie etyki katolick iej, nakazami i

P ro s im y  P. P . P re n u m e ra to ró w  o w p ła c a n ie  
p re n u m e ra ty  na m ies iąc  m arzec  r. b. P . P 
P re n u m e ra to ró w , ze le g a )q ry c h  i  o p ła tt) p re ­
n u m e ra ty , p ro s im y  o w p ła c e n ie  n a iw n o ś c i  
do d n ia  7 m arca , aby u n ikn ąć  p rz e rw y  w  Krur,y ludovre- związek Poi. w io - 

o tn y m y w a . i iu  r in e n n -k d . Ł w l *

chwaty św iętokradztwa i t  p. 
wskazują na moralne tło ruchu.

Kato licyzm  jest r e lig ją  ogrom 
nej w iększości Polaków i niewol- 
no go poniżać ani ujmow*ać mu 
czci.

Bezbożnictwu polskiemu spec­
ja ln y charakter nadaje dominu­
ją cy  udział żydów. Ci, p ion ierzy 
wszystkich ruchów wywrotowych 
w  Polsce —  są i w  szeregach 
wolnom yślic ie li.

Nawet, co je s t n iezm iern ie cha 
rakterystyczne dla wszystkich 
stosunków*, tylko te ugrupowania 
polityczne sym patyzowały i sym 
patyzu ją (w  P o lsce ) z bezbożni­
kami, które w  swych szeregach 
m ają znnezną ilość żydów i chęt­
nym okiem spoglądają  w  stroiię 
wschodu A w*iec socja liści, lewe

Wieśniak jeda t o  razy więce,
ziarna zbożowego od m^szczuiha

spodnrciei Dowodzono w ięc. *e - . . „ .
na ubóju iM k a lą  nie żydzi, lecz szcza pow szechnego :. w j^yw y wol
i.rocz przeciwn ie ludność chrze nom yślK le li sa znaczne a ich roz- 
ścij^ówka ( ! )  , t d. Zniesienie u kładowa zalo*a „zkodliwa 1 nie- 
biińi rytualnego, zdaniem refe- bezpieczna.

Instytu t Naukowy Gospodar­
stwa W iejsk iego  zgrom adził cie­
kawe dane, dotyczące spożycia 
zbóż na głow ę ludność w iejsk iej 
w  poszczególnych w ojew ódz­
twach Polski.

W  w o jew ództw ie pomorskiem 
przypada na jednego człowieka 
0,45 q pszenicy, oraz 3,00 q żyta. 
W  poznańsklem odpow iednie cy­
fr y  wynoazą 0,53 i 3,40, w  w o je ­
w ództw ie Śląskiem 0,30 i I  80, w 
wojew , lódzkiem 0,40 i 2,60. w  
warszawskiem  0,45 i 2,60, w  bia- 
łostockiem  0,30 i 2,00, w  lubel- 
skiem 0.70 i 1,80, w  kieleekiem 
0,60 i 2,00, w  krakowskiem 0.3b i 
1,90, w  lwowskiem  0.60 i 1,00, w 
stanlslawowskiem  0.40 i 0,80, w 
tarnopolskiem  0,65 i 1,00, w  wo- 
lyńskiem 0.60 I i 20, poleskiem 
0,10 i 2,20, w nowogródzkiem  
0,20 i 2,20, oraz w  wileńskiem 
0,15 i 2,00. Ogółem  przeciętne 
spożycie w  Polsce wynosiło 0,50 
ą pszenicy i 2 q żyta na g łow ę

A na log iczne c y fry  dla ludności 
m iejsk iej wynoszą 0,42 q pszeni­
cy i 0,72 q żyta na g h w ę  ludno­
ści. Jak w idać z te j statystyki, 
is tn ie je  znaczna rozpiętość kon- 
sumeji w  poszczególnych w o je ­
wództwach i waha się dla psze­
nicy od 0,10 (P o le s ie ) dc J.56 
( Poznań ). Konsum cja zyta waha 
się rów nież od 0.8 q w  w ojew . 
Iwowskieir. do 3.40 q w  w ojew  
poznańskiem. Gdyby zrównać po­
ziom  spożycia produktów  rolnych 
do w ojew . poznańskiego, to spo­
życie pszenicy w zrosłoby m niej-

M łodych i S traż Przedm ą.
Komunizm, m asonerja, bezboż­

n ictwo —  to ruchy antynarodo- 
we, rozkładowe, przepojone du­
chem izraela.

K to  chciałby b liże j zapoznać 
sie x ruchem w olnom yślic ie li w 
Polsce, in teresu jące m aterja ły  
znajdzie w  książce dr. M. Skrud- 
lik* „Bezbożn ictw o w Polsc®". 
skąd czerpaliśm y uzupełniające 
dane do naszych ośw etla ją cych  
tę sprawę, publm acyj.

'inamieiała. Pn&tanowiłem, że nie dani 
jeś żyt w Jen sposób ł od tei chwili 
cały woln" czas jej poświęcałem: po­
drostu narzuc łem swoie towarzystwo 
(zaznaczam, że byliśmy wiekiem, po­
życia i zewnętrznym wyglądem sołrie 
równi).

Z początku zburzała sie ź t nie no 
zwalam iei póiść tam lub gdzieindziej 
z czasem jednak mineto to, a tylko 

i mi o ąele mówiła, że ona nie wie 
czv będtie mog>a bez zabawy żyć 
Wtedy wprowadziłem ją do swojej 
rodziny, czem zwiększyłem Jeszcze 
swa opieke.

Stan taki tn^a-. prawie rok i przez 
ten czas nawet nie snostrzeglem, lak 
się w moiej mężatce zakochałem i 
mimo w :elu jej wad zaoragrnłem ją 
mieć za żonę. na cc o ia zgontwla sie. 
a że narazie nie mieliśmy odpowied­
nich warunków na przeprowadzenie 
rozwodu, Dostanowi'iśmv żyć bez ślu­
bu; do przYśp eszenia naszego oosta- 
nowien:a przyczyniły się ciągle tar­
cia między moją panią, a jej rodzi­
cami.

W  końcu dowiadujem y cię. że 
mężatka .zdradziła" swego „o* 
piekuna" i wobec tego zaczyna on 
uprawiać ekshibicjonizm , pisząc 
o swoich nieciekawych dziejach 
do brukowca i oczekuje, że pora­
dzą mu coś... czyteln icy (? )

Babranie m ą  w  brudach nikomu 
żadnej nauki nie da. W  każdej 
p rzyzw oite j rodzin ie uczą imo- 
dyeh ludzi, aby unikali ladacznic. 
To  je s t najpew n iejsze zabezpie­
czenie przed „traged jam ’ " 1 życio- 
w em i. I  n ikt n ie w ie rzy  .spowie­
dziom " tak iej damy, która rekla­
muje swój szlachetny św iatopo­
gląd, że wpada do błoua tylko... 
przez „s laby charakter". Bp ł sła­
bego charakteru nie byłoby upad­
ku. S laby charak ter je s t w łaśn ie 
na jistotn ie jszą  cechą w yko le jeń ­
ców* j łajdaków, w idać jednak ob­
cowanie z r7ekomemi, czy praw- 
dziwem, ekshibicjonistam i, op i­
sującym i swoje brudne życie, we­
szło w  modę skoro brukowet po­
święca ją ćwś tym tematom tyłe 
miejsca...

Najbliższe prace parlamentu
Spodziewana sesia nadzwyczajna

Po uchwaleniu budżetu nastą­
p iła _ przerwa w  pracach parla-

w ięcej o 2 m iljony q, a żyta o 32 '"m m U rnych  i nadchodzący ty- 
m :!jony q i pozw oliłoby na pod- d* eI‘ n‘ "  PT'zynie3i® żadnych waż 
n iesien ie plonu pszenicy o 1 q na n,0) BSy<'1'  posiedzeń C \ .„r u 
hekutrze, a zyta o 5 q i obradować będzie kilka kom jyj

I rad  projektam i uataw, zgłoszone- 
Jeśli chodzi o porównanie kon- ' m i p rz e z  rząd. M. ir to -zyć  się 

BUmcji zbóż w* m ieście i na w-si, | będzie dalsza dyskusja nad pro- 
to okaże się. ie  w  m iastach tury- fletem  ustawy o odpowiedzialno® 
v a się przeszło dwukrotnie m niej gcj służbowej pracowników eamo- 
ziarna zbożowego na głow ę n .e- l łądowych.
szkanca, n .ż na v*sir

Pro jekt ustawy
0 paszooM  zagranicznych

W  kołach parlam entarnych w y­
rażają przypuazczenic, ie  nie 
wszystłi.e pro jek ty  ustaw (.amc- 
rlądow ych  (pragm etyka, ustawa 
dy.scypl.narna. uposażeniowa i e- 
m rryta lna ) będą załatw*ione w o-

becnej sosii, lecz dopiero nc srsjl 
nadzwyczajnej, której zwołanie 
spodziewane jest w  o-kresie po- 
światecznym.

Senatu posiedzenie plenarne 
w*yznaczono na p iątek 6 marca. 
Posiedzenie to będzie krótkie, po­
nieważ na porządku dziennym eą 
tylko dwie ustawy W'yzraniowe, 
dotyczące uregulowania stosun 
ków* .wyznań karaimskiego i ma- 
homotańskiego. V. piątek po po 
łudniu zbierze się także Sejm. P o ­
rządek dzienny tęgo posiedzenia 
nie jes t jeszcze ustalony.

Dyskusja budżetowa w  Sena­
cie me. się rozpocząć dopiero ■ 
poniedziałek 9-go marca.

rt-nlów, m ogłyby przynieść ko 
rzyść... jedyn ie n ielicznej grupie, 
rzem ieśln ików  i kupców mięsnych

Be w zg lędów  elementarnego 
bezpieczeństwa jak  nic m ówm y 
się zgodzić na tolerowanie „ob-

Rząd przygotował projekt usta­
wy o paszportach zagranicznych, 
który ma być wzniesiony do Sej­
mu jeszcze podczas bieżącej sesji. 
Projekt ton przewiduje cztery ro­
dzaje paszportów; zwyczajne, służ 
bowe. dyplomatyczne i zbiorowe.

PabZpo-ty zw yczajne będą mo­
g ły  być wydawane n& okres do 3 
lat. Zasadniczo paszport będzie 
uprawniał do w ielokrotnych wy- 
ja?dó\v. Za podstawę do ustalania 
opłat mają być. p rzy jęte  m iesięcz­
ne okresy ważności paszportu.

W ysokość opłat ustala Mm . 
Spraw  W ewn. w  porotum ieniu i  
Min. Skarbu. Od opłat zwoln ien i 
mogą być em igranci, orax osoby 
niezamożne, jeże li wykażą koniecz 
ność wyjazdu. M in later spraw 
wewnętrznych  będzie m iał prawo 
przyznawania u lg w  opłatach 
i zw aln ian ia  oa opłat.

P ro je k t  ustawy dopuazcia, by 
do paszportu męża była wnisana 
żona. a do paszportu rodziców, 
albo opiekuna —  dzisci do lat 13.

Nowe stronnictwa Mistyczne
powstałą w  Polsce

W  r. b. rejestrowana jest w y 
jątkowa duza liczoa organ izacyj 
o charakterze politycznym. Osta­
tnio do w ładz adm inistracyjnych 
zgłoszono w różnych miastach 
PolsKi oddziały organizacyj p. n. 
,.Stronnictwo Jedności Narodo­
w e j". Głosi ono hasło przypom i­
nające program P  P. R u (u g ru ­

powanie b. ambasadora F ilip o ­
w icza ). Pozatem rozw inęło dzia­
łalność nowe stronnictwo p. n 
„Po lsk ie  Stronnictwo Demokra­
tyczne".

Na tereme Górnego śląska i 
Zagłębia Dąbrowskiego powstały 
placówki L ig i  Odrodzenia Gospo­
darczego w Polata.


